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Za redakcj~ odpc·,oicd,ialr.y Leon Trzeb iński w Lesznie. 
Na•l. i druk. ,,Drukarni Leszczyńskiej", Sp. zap. z ogra n. odp. -
Sejm clogo:rywa. 

Nare~zcie po przeszło trzechletnich debatach, z gó
rą rocznym spóżnieniem Sejm • dobiega końca swego 
istnienia. Jokżeśmy to już podkreśiali niejedr:okrot
aie pvwinien 0·1 był zakończyć swój żywot i rozwią
zać się już przed rokiem, bowiem wtedy już wyko
nał swoje najważniejsze zadanie, do którego był po
wołany, a mianowicie uchwalił Konstytucję. Jednak 
wskutek matactw I ambicyj partyjniczych poszczegól
nych stronnictw lewkowych, wskutek tego, że posło
wie tych slronn;dw drżeli o swoje mandaty i nie 
chcieli ich się tak prędko pozbywać, Sejm odkładał 
swe rozwiązanie z miesiąca na miesiąc, przeciągał 
swój żywot z dużą szkod:i dla państwa, albowiem 
nasza Izba ulegała coraz wi~kszemu rozprzężeniu, pa
nował w niej coraz większy chaos i zwłaszcza dawał 
się boleśnie odcrnwać dla ży11.otnych interesów pań
stwa, brak pewnrj stałej wit;kszości. 

Wskutek tego musiano załatwiać cały szereg 
spraw drogą rozmaitych bardzo niepożądanych wielo
krduie kumpromisów, a ni d} nie było wiadomo, czy 
ta lub inna ustawa, przejdzie, bowiem zawsze więk
szość w ważniejszych wypadkach była .nikoma, skla
dajijca się z paru głosów i brrdzo często najzupełniej 
prz} padkowa. Nie stanowi la ona bynajmniej wyrzzu 
rzeciywiście woli Sejtr,u, a była raczej wynil:iem zbie
gu ok,,lkiności tl'nicj I4b v,ięcej pc,myślnym dla da
nej uchwoly. L,;.!a teza brak stałej większości d~wał 
się 0d(·wwać przv kazd· razowem twPrzeniu rządu. 

Zrarn m!eiiśmy gabir.ety i,arlanientarne, t. j. sze
fowie kh byli posłami, .~ na1,et pr,eważna czt;ść mi
nistróv1 również wch, :!zilci w skład Sejmu. Wszakże, 
kiedy po upadku gabinetu \Vitusa. s!rcnnictw;. nie 
mogły d, jść do zgody, nic mogły si~ zdecydować na 
teg,:, czy inr ego pn mi era, kiedy trw,;ly zapami~!ale 
targ', e zedlL·żaiąc się w nieskoi1czoność - wkdy pe
wolano do życi pitrn·szy gabinet pozaparlamentarny 
p. P• niknwskiegn. Gab:net taki nie posi?.dal wyma
ganego od niego 2utoryteh1, bowiem nie mógł się 
opr.,eć na zdecydowa ej i stałej większości, a pro
wadził swoje CZ}nności od wypadku do wypadku, 
'lllykorzi stujac m,rtr•oje, pam,jącc w Sejmie i zjedny
wują,.: dlh siebie w poszrzegól11ych wypadkach więk
sz?ść nicjr,dnol.rotnie o biegunowo odmiet,nym skła
dzie. PLdoh.it wypadki zagranicą, w krajach o usta
lonym starym pulamentar}źmie nie zdarzaią się ni
gdy i możliwe są jedynie w tak anormalnych warun
kach jak nasze, kkay Sejm opancwal swego radzaju 
~ezw:,d, nieniożli·Ność wydobycia z siebie trwalej 
1 zdc:ndo" an,j więksw>\,i. Najbardziej boleśnie da
ło si~ to odczuć 1,asz„mu krajowi podczas przesilenia, 
wyw_olanego o,tatnio przez 'Belweder, przesilenia, któ
re ct~gncl się w nics!ychnny sposób, przyprawiając 
kraj_ o olbrzyndc straty, zarówno wewnątrz, wskutek 
11:omeczności zastoju normHln< go życia, jak i ze· 
"".n,itrz - p,,drywając nasz autorytet wobec zagra
mcy. 

Terez Sejm nareszcie skcńczył detaty nad ordy
nacją wybor,.zą, przyczr.m załatwione> sprawę kompro
misową, wobec C!.lgo odpBdh potrzeba przekazywa
nia projektu ordynacji jeszl·ze raz korrisji do roz,pa
trzenia. Izba pr,_vj~la całą r,rclynację wyborczą do 
Sejmu i s,,natu w drugiem czytaniu, zgłaszając kilka 
poprawek, które .wstaną prędko rozp~trzone w komi
sji, wobec cz, g~ moioa mieć nadziej~, że mniej v;ię
ceJ w połowie lipca crdynacje będą uchwalo11e, a po 
zalat11.it'flPl jeszcze budżetu oraz p8ru drobniejszych 
spraw Sejm nasz b~dzie mógł się rozwiązać, ustępu
jąc miejs,.a r,owemu norma!ńemu Sejmowi, do które
go wybory c-dbędą się prawdopodobnie z początkiem 
października - o ile naturalnie nie zajdą jakieś nie• 
przewidziane niesr,odzianki, a z temi wobec szalone
go .ryz) kanctwa• pewnych czynników zawsze się 
u nas hczyć należy. 

P. Sliwiński zachwiany. 
We wtorek pn południu Baworowski, Federowicz 

i Steslowicz udali się w imieniu Klubu Pracy K, nsty
tucyjncj do p. Sliwii1skiego i starali si~ przekonać go 
o tem, że wgranica nie zrozumie tego wcale, dlaczego 
jednocześnie z min. Skirmuntem miałby też ustąpić 
min. Michalski. Wobec tego oświadczyli p. Sliwi(1-
skiemu, że udzielili mu swego poparcia tylko pod tym 
warunkiem, że p. Michalski w gabinecie nadal pozo
stanie, w przeciwnym bowiem razie Klub Pracy Kon-
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stytucyjnej będzie zmuszony wycofać swoje glosy, od
dane za p. Sliwińskim. 

W tej sytuacji rozpocżąl p. Sliwiński ponowną 
konf~ren_cję z p. Michalskim, która zaczęła się o godz. 
7:meJ_ wieczorem i trwała 2 i pól godziny (w ponie
medzialek trwała konferencja 3 godziny!). 

P. Michalski zażądał utrzymania w mocy dotych
czasowych uchwal sejmowych, które dal'f mu prawo 
"veta• przy uchwalaniu różnych wydatków; jedno
cżeśnie zapyta! p. Sliwińskiego o to, jak się zapatruje 
na sprawy monopolu, np. dzierżawy monopolu tyto
niowego itd. 

~- Sliwiński wysunął te same żądania, które na
czelnik pa11stwa podniósł na konferencji z radą mini
strów dnia 2. bm., i które skłoniły rząd p. Ponikow
sldego do dymisji. Mianowicie p. Sliwiński żądał po
większenia kredytów i ograniczenia kontroli ze strony 
ministra skarbu nad wydatkami, co jest sprzeczne z 
uchwałami sejmu. (P. Sliwiński chciałby widocznie 
ograniczyć kontrolę wydatków wojskowych, czego do
magał się naczelnik państwa. - Red.). 

Konferencja skończyła się o godz. 9, 30 wieczor. 
bez rezultatu. 

W nocy o godz. 11-tej da! p. Michalski decydu
jącą odpowiedź, odmawiając kategorycznie wejścia do 
gabinetu p. Sliwińskiego. Czy ta decyzja p. Michal
skiego wpłynie na stanowisko K. P. K, to się dopie
ro okaże w ciągu dnia dzisiejszego. 

Równocześnie komplikuje się sprawa objęcia teki 
ministra spraw zagranicznych przez p. Al. Skrzyńskiego. 
Z jednej strony wątpią, czy p. Skrzyf1ski zgodzi się 
wejść do gabinetu, w którym nie będzie p. Michal
skiego, z drugiej zaś strony pisma belwederskie ata
kują p. Skrzyńskiego za to, że się nie nadaje i nie 
dostraja do tonu demokratyczno-republikańsko-lewico
wego, jaki dominuje w nowym gabinecie. 

Taki stan rzeczy był w środę rano. Zauważyć 
należy, że prasa belwederska nie ma już dzisiaj tej 
pewności ·siebie, jaką okazywała. wczoraj. • 

Niewiadoma zatem, czy p. Sliwiński zdoła utwo
rzyć rząd. 

ucnw&lenie ornvnacu wunorczei 
w drum&m cz~tanlu. 

Sejm uchwalił w drugiem c,ytaniu ordynacj,: 
wyborczą Projekt_ przyjęto w komisji z poprawką 
w drodze kompromisu pomiędzy w1~lkiem1 stronmct 
wami. ~1iędzy inneim zw1ęK~zono liczbę mandatów 
o 24. Wsz\'stkie okręgi Wielkopolski i Pomorza 
z wyjątkiem mi,,sta Puzn,mia otrzymują o jeden man 
dat wi~ccj. Kiedy będ,i,• 3 cz_\ tanie jeszcze nic 
ustalono, nastąpt ono prnwdopodob,ue w ciągu lioca 
o Ile nie zajdą jskieś nadzwyczajne wyclarzt>ma. 

Wiadomości polityczne. 
- Depesza gen. Weyganda. G~n. Weygand na

desłał na r~ce dr. Rakowskiego b. delegata rnądu pol
skiego do spraw ~- ślijskich przy Radzie ambasado
rów dcpeszG treści następującej: Niezmiernie wzruszo
ny objaw<mi mzuć, które mi Fan wyraził w imieniu 
G. Sl1zaków zebranych w obchodzie w Katowicach, 
podzielam z całego serca Waszą radość z pcwndu 
połączenia si~ z wielką Polską Ojczyzną, do której 
biegną moje najgorętsze życzenia pomyślności 

Weygand. 

- Przeciw polsce maniiestacje niemieckie wzdłuż 
Wisły. Z Kwidzyna donoszą: W piątek wieczorem 
odbyły się wielkie manifestacyjne demonstracje z po
wodu odstąpienia Polsce 5 miejscowości po prawym 
b1zegu Wisły. Tłumy ludności z Kwidzyna i okolicy 
udały się do Kurzebraku, gdzie zapalono ognie na 
przestrzeni 44 kilometrów. Manife,tacjc odbyły się 
przy odgłosie dzwonów, muzyki i odśpiewaniu patrjo
tycznych pieśni, ślących pozdrowienia zrabowanym 
przez Polaków wioskom i Pomorza po lewej stronic Wisły. 
Wobec takich nastrojów w Niemczech mia;yby się 
toczyć rokowania niemiecko-polskie <. zwrot tych wło
sek Niemcom ? 

- Krwawe demonstracje. W Darmstadzie wtar
gnęli dcmcnstranci lewicowi do mieszkania dwóch 
posłów z Deutsche Vo!Kspartei i zdemolowali urzą
dzenia domowe. Przytem posła Dingeldey'a tak po
raniono, że walczy ze śmiercią. Późmej demon
stranci wtargu~li do redakcyj różnych pism. Rozbili 
dr:i:wi i okna i powyrzucali papiery na ulicę. Wobec 

I tego wkroczyła policja i strzelając do tłumu zabiła 
3 osoby i 25 ramia. 

- O wydalenie Iiohenzollernów. Sosjalistyczni 
posłowie reichstagu zażądali wydalenia z Niemiec 
wszystkich członków dynasji Hohenzollernów. Nato
miast radykalni socjaliści domagali się konfiskaty ma
jątków tej rodziny oraz zakazu noszenia mundurów 
armji cesarskiej. 

- Echa mordu Rathenau'a. Na żądanie posła 
niemieckiego aresztowano w Helsingforsie 3 osoby, 
które przybył:, na parowcu Rligen pod zartu!em udzia
iu w zamachu na Rathenau'a. Osoby te podają sit: 
za marynarzy angitlskich. Sledztwo w sprawie po
wyższej w toku. 

- W Rosji Sowieckiej. Dziennik .Le Peuple" 
opisuje wrażenie wywiezione przez Vandervelde z Ro
sji sowjeckiei: Sytuacja ekonomiczna w R,_,sji nie 
polepsza się, raczej przeciwnie pogarsza się, Głód 
obejmuje nowe prowincje. Z zagłębia donieckiego 
dochodzą rozpaczliwe wieści. Urodzaj zapowiada sit: 
średni_ z powudu suszy. W ostatnich czasach przy
chodziły deszcze. Jeżeli tak będzie nadal, widoki na 
urodzaj będą znacznie lepsze, niż w roku ubiegłym. 
Moskwa wyda obecnie na miasta przyfrontowe, znisz
czone przez bomba~dowanie i zajęte przez wojsko. 
Większość domów Jest w stanie niemożliwvm do 
mieszkania .. Wodociągi zepsute, ploty zużyte na opal, 
w oknach me ma szyo. Kryzys mieszkaniowy jest 
bardw powazny. W~wczas gdy Piotrogród liczy 
około 400.000 rnieszkanców, ludność Moskwy docho
dzi do 2 miljonów. z.a nędzny pokój żąda się 8 do 
10 m!ljonów moli, 40 do 50 fr. dziennie. Tramwaje 
kursują! elektrownia jest czynna, teatry pełne, sklepy 
otwieraią się Jeden za drugim. Ludzie w ogólności 
są biedna _ubrani,_ nawet ci, których stać na lepszą 
odz11:z, ub1cra1ą sie po proletarjacKu, aby się ni~ wy
rózmać ~ llu,nu. Czasem w kącie jakiegoś domu 
zobaczić można leżącego na chodniku na pól umar
łego. Pocbod~ą oni :,; prowincji dotkni<:tvch głodem. 
Ogromna lala nędzy przenika do Kremlu. Jednym 
z najlepszych obowiązków międzym,rodowego prolc
taqatu Jest llaw1ązame z Ro,Ją ckoaomicznych sto
sunków. 

-:- W Moskwie odbyła się w związku z procesem 
przeciwko eserom wielka manifestacja. T. zw. czer
wony plac z,pclnil s.ę tłumem. Na środku placu 
ukaza! się sąd z przewodniczącym Piatakowem oraz 
oskarż,:cielem pubhczym _Krylenko. Pomiędzy czer
woneun sztandaranu me,wno lalkę wypchaną slomii 
z napisem .vd,ld~rvdde". Ku uciesze tłumu lalka 
podskakiwała na takt muzyki. Piatakow, składając 
tlumo:'-'i sprawozdanie o stanie procesu eserów, po
wiedzml !TL m., Le dziś W JO ty dzień rozprawy pro
ces ciągle Jeszcze znujduje się w stadjum pocrątko• 
wem. Może on jednał( już teraz oświadczyć, że wy
rok w stusunku 110 tych, którym ud0 a,odni się zbro
dnię_, będzie s\raszny. Oskarżyciel Krylenko oznajrr il, 
ze aalszy ciąg przewodu sądowego jest właściwie zbt;
dny, ponlewaz oskażeni pr1.yznaii się już, i:i: '-"YSt~po
wal! czynnie ;m:echvKo sowjetom oraz, że w razie 
możności walk~ swą w dalszym ciągu by prowadlili. 
Dalszy ciąg procesu ma tylko objaśnić świat prol~tar
jacki, jakie jest prawdziwe oblicze socjalrewolucjonl• 
stów. 

- Delegacja so_wietów w Hadze liczy 30 osób. 
Bolszew1_cy zaż4dah od Holandj_t specjalnej ochrony 
pohcynq. Rząd holendersin me uwzględnił żądan. 

·• · Episkopat irlandzki wysiał do papieża memo
rjal, w ktMyrn . uskarża się na ..yielką niesprawiedli
wosć. odaztelema Uls_teru 1 na prześladowanie w tej 
prowmcJt życia katohck1ego. Czy Anglja ,,raca do 
czasów Cromwella? 

Obejmowanie Górn. Sląska. 
We wtorek rozpoczęła się ewakuacja czwartej 

strefy obszaru plebiscytowego. Strefę tę stanowi po 
stronie polskiej powiat pszczyński i polska część po
wiatu zabrskiego. Po stronie niemieckiej zaś powiat 
kozielski. W południe rozwiązana została w tej strefie 
~o!,>chczasowa poli_cja, pod wieczór zaś wkroczyła po
l!Cja polska i rnemiecka. W środę odbyło sir, prze
kazanie władzy przez koalicyjnych kontrolerów przed
stawicielom władz polskich oraz zmiana sztandarów. 
W_ czwartek wkroczyły. d_o czwar_tej strefy wojska pol
skie. Po strome polskie1 zapowiadało się bardzo uro
czyste przyjęcie wojsk w Pszczynie. Wojsko wkroczyło 
tam od strony Dziedzic. 



Echa zamachu na Ratnenau·a. I !2:~wbrew_ \~Oli ojca na zabaw~ taneczn Na 
P.ogrzeb Ruthenau•a Uroczystość pogrzebu min I i! za 1; s,ę_ OJcirc w sali, oderwat córkt: • od \ance~~~ I szlrn!y w walce z alkoholizmem• • • 

spraw zagr. Rathenau'a rozpocz~łn si~ we wio k , _bal Ją do domu. Tu zamknął ·ą w ·e· k • z Wtlna: Kore!erent 3) O K 'P \'OSC Lm\\ ow1ct 
polud~1iu o. godz. I 2. Przebieg 11roczystości ~:k : fti:yl~rz~;;Yiał,a przez 20 lat. R,aho t§1i\0P~o\~';; I 4~1t0h~liz~ ~ młod~ież, rękoct~fe~~~~tc1.. z ~~:~i~:a~· 
gmac u re1ch5lagu jak na ulicach był spoko· n dl· d '" au, stw1e 01ca odbyć przechadzk ys_ us1a I uchwalenie rezo\ .. za 

I 
ro .' ~u:;;z~~~~te~~ąlmt:~~~~la c~\/~t:i~:i~~~lo;at~c!~~: :re~ t~z~I~ti~~-'"lJ~tc~.o ~:t~~II;isLeJ. bN1~ct:~~~ !1f::~l~~~:~:[:ee~o ~ ta~:~~ u~~m~o~~i~~: ." d~~;:~ 

prezydenta reichstagu, Czlo~kowie jego rodzi; 11ii~~ u~\~~;~r sd~ z mą pewna kobieta i namawiała ją do wi\t~~ a1\koholizm~m·, 2) X.Dr\,\e~·~:~:ti ~r:~~: 
dowall _s_ię w lo:i.y dla b. cesarza. Mowy pogrzebowe ojcu być ~~lu~:vna o~wrndczyła Jedna~, że chce dla wal~/m, a reh~1a", 3) p. Jan Śzvmai1sk\, relere~ 
;yglos1h prc_iy~ent Rzeszy Ebert i wiceprezydent Bell. około uwo~nienia n4~ le?noc_cmc szereg dlob ,zab_1ega Publllzne:o-•lko~i°hzme: P'.ZY Ministerstwie Zdrowi, rumr_ię w_yrues10no na automobil, oddział Reich,.webry aresztu. - \eJ panny z ugo,e\mego merri•~ 4) D ;k o_sur_ie • piasy _do wall<i z dkoholi 
ustaw1oneJ przed rcichstag!em prezentował broń po- • 8-ej wiecz. p{ze~s:a 

1
• u~hwaleme rezolucii. O g d 

czet_TI zwłoki odwieziono na cmentarz pod Berli'nem . Narodow ·;n •5 awieme .. ~n~iPi'Parvic6owTea1n1 
gdzie nastąpiło pochowanie w ścisłem kole familJ'i. ' V· Polski Kongres Przeciwalkoholowy w Pt1znaniu Abst\'neicki~j) (Bilety wcześrne1 do nabycia w Skladnq 

od 8-go ct I o r • • 
Na ~ladach morderców. Policja polityczna areszto- 0 -go ipca 1922 roku. W poniedziałek 10 lipca o godz 9 rano b • wała w Berlinie p~wnego mlod~ieńca, którego nazwi- O D E Z W A ! plenarne : 1) p. sĘdzia G\a~s, cz\one·k S&du ~/:~ 

sko utrzymywane Jest w ta1em111cy. Aresztowanie to . Pouczeni smutnem doświadczeniem dziejowem, szego z Warszawy: .,Polskie ustawodawstwo pr 
I 

yt. 
ma bar~zo wielkie znaczenie i może przyczynić się do n~e n:ozemy w_ woln~j Polsce przyglądać się nadal ~l:oho\owe",. 2) P-Jan Szymański z Warszawy: .~!w 
wykrycia morderców Rathenau'a. Aresztowany na- b1~rm_e alkoholmnowi wśród nas się szerzącemu. Czas lawa przeciwalkoholowa a spoleczelistwo" ·3) P:óżno usi!o".'ał udo_wodn(ć swoje alibi. Wielu urzęd- w1elk1, a_by zabrać się do gorliwego i planowanego ~r._Ryszard l<unicki: Kore!erent, 4) Dysku~jai~!~Sł. 
mkó~ pohCJI krymmalneJ wyjechało do Niemiec Po- zwalczania teJ n?woczesnej choroby społecznej. z tego 1j0

~ r~zoluci1.. ? godz. 5 popoi. zeliranie plenar, 
ludmowyc~ dla prowadzenia dochodzeń i dokonania !lOWodu odbędzie się w Poznaniu zgodnie z uchwalą lk • rnb._ N~e5i?łowski _z_ Pleszewa: .,Czem za&l\'t 
aresztowan. Czwartego 1.,j_azdu Prze~iwalkoholowego w Warszawie a • oho\ w ~ycm_ Jednostki I narodu", 2) Referen• i 

~ojna domowa w Niemczech? Podczas demon- z r. 1_9!9, _Piąty Polski ~ong;res Przeciwalkoholowy misi~ o~g~mzacyJnej: Założenie ,,?olskiej Ligi~ 1 
t któ db 1 · 8, 9 1 10 l_1pca br. w Auh Umwers~tecki·ei·. z4)aZ ok 0,hzme_m", 3) Dyskusja i u.' walenie rezoli ·, 

s ra_CY), re o Y"':a y się przy udziale niezawisłych Zad_ an_1em Kongr"su 1·est '"Y'.'azan·1e don1'oslośc1· a onczeme. 
socJahstów, komunistów, różnych związków zawado- • • ' wych patrji socjaldemokratycznej, przemawiali m i. hr z?gadmema oraz podanie sposobów współpracy wszy st• • Dział informacyjny: 
Kessler, Dr. Simons, Tucholski, Hennig i wielu ii;nych: kich warS\w spoleczei1stwa w walce z alkoholizmem. Udział w Kongresie należy z1 s

11
: ji 

Poc~ody te_ przybrały charakter wielkich narodowych \\'.~bee t~go zapr~s~amy serdecznie na Kongres wszyst- pod a~resem: Składnica Abstyn1 ~ J p 
mamlestacyJ, . kl?re stały . się zapowiedzią grożnych kich rodaków ~a.eJ Polski. Szczególnie zależy nam towskiego I. Za nadesłaniem 5( 
wy_radków, Jakie oczek11Ją Niemcy w najbliższych na ?becnoścl licznych przed!l\awicieli władz naszych artę uczestnictwa, uprawniają, a 
dmach. Powszechme twierdzą tutaJ, że do wo·iiiy do- 1 seimu uS\a"':odawczego, duchowieństwa i nauczy- wCszystkKh referatów i zabierania cielstwa polsk1euo profcsoró • 1 k • . ena_ karty uczestnictwa dla n1\o• 
mowej . w Niemczech przyjdzie najprawdopodobniej . • •, i w I e arzy, woiskowości , IO-go l,pc~. WojnG _tG wywołać n:ają nic prawicowcy, i prasy. N1emme1 seroecznie zapraszamy na Kongres I wyzszych oraz dla członków e s 
lecz or~amzacic skraino-lew,cowe i komunistyczne. przedstawicieli organizacyj lmlturalno - oświatowych i warzystw - za okazaniem legi\)" • 

zawodow~cb, gosp~darczyLh i politycznych. Prosimy 
0 przybycie ws_zyst\cch, lllórzy trzeźwość narodu uznają Wiadomości z bl1"s• 

Ze Swiata. za warunek mezb~dny 1ego pomyślnego rozwoju. 

Z Genewy donosz.\, te w czasie tegorocznych 
sportow zimowych zgin~lo 19 mężczyzn i r kobieta. 

~• W Aoglji wynaleziono nowe nen plany mogą
ce się wzbijać i opadać w kierunku pionowym. 

. *•· W :'iew Jorku zbadano 22,000 wi~źniów kry
mmalnycl1. Tylko 4 z nich posiadało wyższe wy
kształcenie ze stopmami naukowemi. 

• l{ata_st_rofa K_olejowa w Berlinie P"mi,:dzy 
dworcem m1eJskm: Gesundbrunner, Scb6nbr ,;)nallee 
wydarzyła się katasLrofa kolejowa. Powodem kata
strofy było, że na stojący na torze pociąg osobowy, 
zatrzymany z powodu rozporządzema o 10-minuto 
wej przerwiP najechał pociąi; towarowy. Wskutek 
zderzenia jeden wagon pociągu osobowego został 
wytrącony z szyn, a pasażerowie tego wagonu oraz 
osoby, stojące w pobliżu wagonu zostały zabite 
względme ciężko ranione. Według dotychczasowych 
obliczeń jest 30 zabitych i około 40 ciężko rannych. 

•* 20 lat zamknięta z powodu tańca, By ustrzedz 
swą córkę „przed złością i pokusami świata". J;>ewien 
'I.Yieśniak szwedzki trzymał ją 20 lat pod zamkmęciem. 
Teraz dopiero dowiedziano się o tern i prasa szwedzka 
żywo zdarzenie to omawia. - W pewnej wsi pro· 
wincji Dalarna przed 20 laty córka wieśniaka Anders 
Janssona, wesoła, skromna dziewczyna 22-Jetnia, po· 

Józef Rog:osz. 26) 

Czarny Prokop. 
Powieść 

osnuta na tle ż_,cia opryszków karpackich. 
.s s B" 

Sędzia stara! sit: jeszcze z podsądneiro coś wydobyć, 
lecz gdy po dłuższych usiłowaniach prukonal się, !.e 
to na nic, kazał skuć go w kajdany i do kaźni od· 
prowadzić. 

- Namyślis1. ty się inaczej, namyślisz 1 - wota! za 
nim, palcem mu grożąc. 

Wilhelm Kleiu zażywał między mandatarjnszami 
reputacji męża wielce stanowczego: W połowie drogi 
nigdy nie ustawał, a gdy co prleds1ewz1ąt, musiał vrze· 
prowadzić. Ilekroć podsądny, bądź się wyklamywar, 
bądi też nie chciał zeznawać, przy<1iskal go do ruurn 
po swojemu i zawsze ze1\ prawdę rlobywal. A trzy były 
argumenty którymi Wilhelm Klein zimierzony cel osiągą,l: 
eiemnici post i kij. NBjskuteczniejszym okazywał się 
z&wsze trzeci. W 11ierwszej eh wili chciał on go także 
użyć bezzw!o~zn!e wobe~ _Prokop~, po bliższej ~toli roz
wadze, iuaczeJ się namysltl. B1c1e szlachcrna me mogło 
odbyć się bez wielkiego roz~losu, zwłi!,Szcza w okolicy? 
gdzie dokoła pełno było w10sek szlachecktch. Krewm 
i kumowie mogliby narobić wrzawy i wnir.ść skargę do 
starosty, Wprawdzie wyższa władza nicby mu za _to 
to nie 11owiedziaJa, ale coby się stało, gdy by szlachcice 
wysłali do Lwowa deputację, a ta poszła na skargę do 
właściciela Smorzego. Dz1edz1e. choć z bmrokraCjł do
bre stosunki utrzymywał i sam chętnie po niemiecku roz· 
mawiał, w głębi duszy był szlachc_icem zac~eklym, "'.1ęc 
też nie pozwo!ilby nigdy skrzywdzić ~brata. silachctca. 

W takim wypadku Wilhelm Klem m11S1alby się wy-
nosić ze Smogorzego. • 

Nie chcąc zajść aż tak daleko, wola! on wysfac 
Prokopa jak najprędzej do Sambora. _Zeby zaś ztamtąd 
prędko nie wrócił, postanowił serdeczme g9 polec1c. W 

Protektllr Kongresu 
(-) J. Em. Ks. Kardynał Dr. Dalbor, Prymas. 

, K~mitet Wykonawczy: X. F. Bocian, X. N. Cie
szyns_k1, X. T. Galdyński, Prof. Dr. Gantkowski, 
G. Giedroyć, Prof. Dr. Kost-zewski, X. Prob. Niesio
łowski, Nowakówna, Prof. Dr. Piasecki, A. Waczyński. 

PROGRAM: 
. W so_botę 8 lipca o godz. _8-ej przedpol. Msza św. 

w _mtencp Kongresu w kaplicy zamkowej, poczem 
zw1edzeme zamku. O godz. 9-ej jprzedpol. ~!warcie 
Kong;resu: a) zagajenie i W!, bór prezydjum, b) prze, 
mów1ema reprezenlacyJne, c) referat inauauracyjny 
p. Dr. Jaroszyńskiego z Warszawy p. t. .z psycho
logji alkoholizmu". O godz. 1i w południe otwarcie 
i zwiedzenie wystawy przeciwalkohoiowej. O godz. 
5 ej popoi. zebranie plenarne: I) p. Dr. Czesław Otto 
z Warszawy: ,Ujemny wpływ alkoholu na organizm", 
2) p. prof. Dr. Panek z Bydgoszczy: .Alkohol a spraw
ność fizyczna•, 3) p. prnl. Dr. Gantkowski z Poznania: 
• Leczenie alkoholików", 4) Dyskusja i uchwalenie 
rezolucji. 

W niedzielę 9 lipca o godz. 8 przedpol. Msza św. 
z kazatiiem u Fary. O godz. 9,30 przepał. zebranie 
plenarne: 1) p. Dr. Pankowa z ;Bydgoszczy: ,Alko
hol a ma!żeńs\ wo pod względem zdrowotnym i spo
łecznym, 2) p. prof. Dr. Piasecki z Po~nania: .Zadania 

tym e, lu wfas•,01Ęcznie spisał CJ!b1 zymi pn,tokót. za
p!'zysłągł policjant, i g~ioll'ego. umieścił zezuauie Szmula 
i Guły, a gdy papiery zapieezt:l<Jwał, wziąt ze stołu le
gitymację Prokopa, ot.,,o,zyl drzwiczki od pieca i w 
ogien j,\ rzucił. Stal i patrzał dopóki 11ie sptonęla. 
A kiedy iuż z niej uic nie pozostało, krom zwitku czar
vego popiołu, w.t,irl ręce, uimiechnąl się z zadowole
niem, jakby po dokooauiu wielkiego dzida i rzeki do 
siebie: 

- Wart Kerl! Ich werd dich schon lernen! (Po· 
czt,kaj ga!ganie, nauczę ja ciebie rozumu!) 

Nazajutrz wczesnym rankiem Prokop miJI wyjechać 
u Smogorzego. 

Vll. 

Na 1ynku zebrał się tłum, nie mme1szy od tego, 
który · o:1gi wyi,;lą,lal Prokopa, wracającego z lasu ze 
skórv niediwiedzi~. 

Ale oczy dziewcząt nie takie dziś skrz~ce jak wtedy, 
a i twarze męzczyzn nie takie wesołe. Wszyscy już 
wiedzą, i:e maudatarjnsz Prokopowi ciężką krzywdę wy
rządził, ale poniewai, bezprawia w owych czas~ch w Au• 
strji były chlebem 11owszednim, przeto ludzie przyzwy
czaili ,;ię do nich i głośny okr~yk oburzenia z piersi im 
się nie wyrywał. 'l'eu mruczat, tamten kią!, inny od
grażał się, ale t•k dcho: ż_e go led~•ie ~r,yjaci~le sly• 

· szeli; wszyscy zw c1er11hme czekah póki pan Bogsamo· 
woli zlvch sędziów nie ukróci. 

A ·jak nie żałować Prokopa, skoro to młodzian pełen 
zdrowia, siły, fantazji i w Olenie tak zakochany, że jej 
wszystkie dziewczęta zazdroszczą. Zresztą, któraż z nich 
nie wie, że to cale nieszczęście spadło na niego tylko za 
to, iż stawiał ,ią wyżej uiż majątek, nawet wyżej niż 
laskę samego Verwaltera. 

Dziewczęta żalośuie wzdychając, fartuszkami oczy 
sobie obcierały. . . . • 

Ukazały· się nareszcie d.ług1e same, zaprzę1,oue 
w parę malntkicli konik?w, które chłop ~opędzat 

Na prie<lzie, pleca1m do wozmc~, siedział Prokop 
w ciężkich kajdanach. Straszny by! Jak chmura grado· 

L~szno, d~1ia 
R. k. Teobalda, Teodoryka. 

Wschód Słońca o godz. 3.43. z 
Wschód Ks1ęż. o godz. \ L4\. Z , 

MiejscoP 1 
(ro) W ekspedycji naszej zł ; 

na trumnę śp. kapitana wo·c 
aptekarz Michał Becker ul. Wo n 
inwalidów i wdowy W')j., s,, r 
ubogich miasta. • 

(m) Wiadomości kości~lne. . 'Zlś w piatakJOo 
o go •z. 7,30 w,ccz. ostatme nab,,i~nstwJ do ,i.~ .. 
Odtąd będzie się w każdy piątek G goJ,. 7,~11 wie 
~dpraw•ać adoracja N. :;a~rame ,b. W i.-i.elę I 
lipca będą 4 msze św. ostatnia J 1,15 wypa~n 
W poniedziałek 3 lipca b~dzie w "' Jctele jedua ~ 
św. o gGdz. 8, przez następne 01.i •ż do sobo\" i 
msza św. o godz. 6,15, liga of, Jz.8. X. n • 
nie będzie w domu . 

(m) Leszczyńskie Bractwo ,i iele,ki, 
w nier'~iele 2 lipca o godz. IO .mJp;ł. 
na r, .znicę połączoną z poi -.. ~<tnierr 
tamtejszego bractwa strzeleckieg ( zlonk, 
brać udział w wycieczce, winni ·ie ,tiwić 
o godz. 9-ej w ratuszu. 

wa. Naprzeciw nie~o, z pisto\elś .i 1;b•r,. 
widać •lwóch policjantów. Steilzą ityw1u, 
mając w więżnia wzrok wlepiony. 

Gdy same na rynek wjechał). ,,al) ;;ą 
sy niewyrai.ue, i rąk kilkanaście " gór~ si 
Zegnali go życz~c szczęśliwego pw·o'u. Pr 
się uśmiechając, powiódł w,rok d•1Kol, T 
jaciele, dalej. znajomi, kiedyż ich zo\)a,,iy1 

im uiemem wejrzeniem, potem smu~u~ jegn 1 

mały się mi w o woli nad szynkiem ,. Pod lfo,. 
Przed drzwiami stal s, nul Oa1at, 1 '"" 

na jadącego i lewą ręki\ brodę sohie gl,dti 
Zatrząsł się Prokop i głowę szyt-~o 

stronę obróeit Aż tu widzi, i ,k F,~ll,k 
wszystkich sit dobywając, pędzl z.1 s,,, .,,,. 
chce? 

- Bądź z,il-ów, Prokopie! bąiz zctl\ • 

prz)'i aciel i ręk~ usiłuje sanek się uchwycić. l 

policj~uci krzyczą: "P1·ecz ! W eg ! Nie wolao' 
pędził at. mu czapka z gtowy spadła, piu ..il1 
osiągnąt 

Jedną ręk~ trzyma się sanek, drugąpad1I ."'· 
- Bądź zdrów, Prokopi~, a rychło wl'iCl\1 

- Pamiętaj Franek o matce i Olenie!._. li lll 
d!u,o będt:! - zawoła! Prokop dłoń mu ścilk•I~ 

- Bądi. spokojuy, Prokopie, skotu )I tal, 
wracaj! ... 

- Bóg ci zapłać i . 
Policjant odtrącił Franka, a sanie z w1f:'!> 

!ości, jak lawina na dól się stoczyły. 
Teraz konie skierowały się na zachód. 
Dzień caty jechali d~ogami mało nt , 

na którycli leżał śnieg wysoko, a na mm b) •y,il 
ślad. Ilekroć mieli przejeżdżać jak% wieś ~I 
omijali ją z daleka, jeźli to było możliwe, 
przeciwnym, pędzili przez uią,, jakby _icli kl 
bowiem rozkaz wydal im mandatariusz ni 1 

gdyż bal sit:, żeby im śchlacl1ta więźnia ni od~ 

(Dalszy ciąg nast111>i). 
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owanie. Wszystkim dobrodziejom i do-
l!rz)'. w fak znacznej mierze przyczyni

enia na_szej wycieczki I uszcz~śli wie
ane1 dziatw~, bą~~ to przez dary pie

e podarki'. rnemmeJ p. kapelmistrzowi 
I J_e,go d_z1elnym myzykom za be2 in
eme o_rk1eslry dziękujemy na tej dro
m • Bog zapiać". 

Za Ochronkf;: Siostry Elżbietanki. 

urzędnicy! W niedzielę, dnia t. 1. •. 
~opal. odbędzie się wycieczka do 
isk? z . or~iestrą wojskową. Tamże 

oświaty zoln1erza polskiego. Po kon
W_ teJ wycieczce zechcą brać udział 
dmcy wraz z rodzinami, ponieważ za

li~ o d<'~odną_i tanią komunikację krem-
l drab1a_stem1. Aby miejsc do jazdy 

uprasza su:_ o natychmiastowe zgłosze

• l~spekCJI Budowlanej, naj póżnlej do 
w1ect. 

i w miesiącu lipcu. Bojanowo 13, 
, B,dgoszcz 11, Gostyń 6, Inowrocław 
4, Wągrowiec 13, Wronki 13, Września 
Nakło 25, Ostrów 18, Poniec 20, Ra-
yn 4, Les z n o 5, Miłosław 5. 

no kurę jako przybłąkaną. Do od·e
Pań;lw. w Ratuszu. 

ki. Dnia 29 czerwca o g, dz. 9 po poi. 
Grotnikami silna trąba powietrzna od 
m kilkometrowym i wirem dośrodkowym 
górę i potrzaskała doszcl~lnie 40 m. dłu
~zcroką nową stodołę p. Antoniego Ka-
rządając mu olbrzymie szk0dy. W dal
~ie wyrwała kilka drzew owocowych 
M,rhe1n. Olbrzymie rzesze przychodzi-
tę silę przyrody. • • 

Prowincjonahae 1 

tysięcy za barana. W tych dniach odbył 
orze, powiat chełmiński w majątku p. Logi 
anów. Na 49 wystawionych okazów naj

uzyskal okaz barana, którego sprzedano 
cy marek. Cena ta jest najwyższą ceną 

Wielkopolsce i na Pomorzu. Dotychczas 
ceną była cena 405 tys. mk., która przy
lbemu w Dąbrćwce, powiat mogile11ski. 

Z dal•zyoh stron; 
w, (Pr,ychwycon)' przemytnik). Straż 

bwyci/a pnvną osobę, która usilow. z 
roc,yć gr micę zieloną, przycbwyc. na-

zywa_ się Teodor _Prabudzki ze Zblewa, paczki które 
m1_al ze sobą zawierały 5500 sztuk papierosów' gdań
skich ~Delot, które skonfiskowano na rzecz Skar
bu Pan_stwa. Oprócz tego p. P. uiscil dość znaczną 
kwotę Jako kan: za dokonany przemyt 

. (d) Smutny koniee pijaka. W Grudziądzu powie
sil s1~ w m1eszkanm wdowy Wilhelminy Falk przy 
Pietruszkowej ulicy 62 letni szewc Paweł Miiller 
Powód samobójstwa - Nadmierne użycie alkoholu: 

(d) .. 70 przedstawieieli prasy przybyło dó Kato wie 
z_ okazi1 zie_dno~zema G. Sląska z Polską. Prócz 
licznych d_z,_enmkarzy polskich zauważyć można także 
przc_dstaw1c1eh prasy niemieckiej, lrancuskiej i angiel
skteJ oraz fotografow 1 operatorow kinematograficz
nych z Polski i Francji. 

. (d) Jabłonowo (Samobójstwo), Po prawej stro
me sosy pomiędzy cegielnią owidzką a Jabłonowem 

znalaz~ w suchym rowie robotnik Lazer z Owidza 
zwłoki Franciszka Biernata robotnika z Jabłonowa. 
Jak stwierdziło śledztw?, F. B. już od dłuższego 
czasu c1erp1ał na rozstrój ner-:vowy,_ co zdaje się być 
dz,_edz1_cznem w rodz1111e, ponieważ 1 córka jego znaj
duje s,ę_ w zakładzie psycbJatrycznym w Kochoro
w1e. Niedawno temu zachorowała F. B. krowa, za. 
którą miał otrzymać 100 ooo marek atoli wskutek 
tego zaś otr,ymal tyl~o 30 tysięcy m~rck. Samobój
stwa dokonał meboszczy1<_ w ten sposób, że powie
sił się na c1enk1em drz,·w1c,, uż?wając paska rzemien
nego, Drzewko się atol, poimeJ zgięło, pasek zesu
ną! się 1 trup zwal,! się w rów, gdzie go znaleziono. 
Denat osierocił 12 dzieci, liczy! 49 lat. 

(d) Wypadek z bronią. Dnia 25 czerwca w Smo
gorzewie, pow. Wloc!awskiego, 16-letni Wacław Ga
Wr)ls1ak, ogl~dając rewolwer i niewiedząc, że jest 
n~b1ty,. spowudowal wystrzat. Kula ugodziła 13 let· 
mego Jego brata Zymunta, który pad! śmiertelnie 

r,mny_. L~komyślne obchodzenie się z bronią tyło 

krvtme sprowadza meszczęścia. Rozpacz rodziców 
powiększa ta okoliczność, że mimowolny zbójca 
zbiegi. 

(d) Lasin. (Utonięcia.) W Nogaci utonął 28 le· 
tni rolml<. 8Jrcz w czasie pławienia koni. Pozosta
wił żon<; i d,iecko. Pod1odzil z Małopolski. W Ma· 
łych Szczepankach w czasie kąpieli utonęło dwoje 
dzieci kolonistów, a to 6 do letnia Brad i 10 cio le
tnia Drews TrLecie dziecko, które byłoby również 
padło otiarą, wyratował z topieli 12 to letni chłopak 
z tej wsi. Nazwiska dzielnego chłopca nie zdołano 

stwierdzić. 

Swój do swego po swoje I 

Ogłoszenie. 

KTO dotaid nie odnowił przedpla~y 
na III. kwartał lub miesi~ 
lipiec, niech dziś jeszcze zrobi! 

Wesoły kącik. 
M~żatka i stara panna. 

Mężatka : Czy nie widziała pani gdzie mego 
męża? Od dwóch godzin go już szukam daremnie! 

Stara panna: Wielkie rzeczy! Ja już od 
pietnastu lat szukam męża daremnie ł 

Przed śmiercią .•. 

Paweł Chlipak znany na całą okolicę pijak, który 
nigdy w życiu nie pijał wody, leżąc na łożu śmier
telnem zażądał jej w ostatniej g-odzinie swego życia 
cały dzban, mówiąc: Jak się umiera, to się trza ze. 
sweml nieprzyjacielami pogodzić! 

Ruoh w Toararzyałwach. 

(t) Kolo śpiewu „Dembiński". Dziś wieczorem 
punktualnie o godi. 8 lekcja śpiewu. O liczny udział 
prosi Zarząd. 

(t) Kolo śpiewu „Chopin' . Dziś w piątek o g. 
8 wiecz. lekcja chóru mieszanego w hotelu „Bazar". 
O liczny udział prosi L.arząd. 

(t) Slow. Lokatorów. Zebranie w sobotę o godz. 
7-ej wieczorem w Strzelnicy. Referent z Poznania. 
Wszystkich lokatorów zaprasza Zarząd. 

(t) Chór Kościelny Leszno. Lekcja śpiewu j1dro 
o godz. 8-ej. 

(I) Kolo śpiewu „Cecylja" Swięcichowa. Lekcja 
śpiewu odbędzie si~ w niedzielę i poniedziałek, po• 
nieważ ostatnie przed zjazdem punktualność konieczna. 

za spokój duszy śp. kapitana 

Wojciecha Dombka 

Dyrygent. 

I Msza św. 

odbędzie się w sobotę, I. lipca, o godz. 7. rano 

w kościele parafjatnym w Leszaie. Rodzina. 

Na podstawie zarządzenia Ministra Spraw Wewnętrznych wydanego w porozumieniu z Ministrem Spraw Wojskowych odbędzie się od 3. lipca br. do 

·a b przegląd zwierząt pociągowych. 

Ni.trJ podaję plan urzędowania komisji przeglądowej wszystkim posiadaczom koni, mułów i osłów do wiadomości z poleceniem stawienia tychże w 

m tcnrinie na oznaczonym miejscu do przeglądu. 

Plan Ur'"'ędowania Komisji Przeglądowei■ 

Dziei1 Miejscowości, Miejsce Dzień Miejscowości, 

I godzina Plac 
- i godzina Plac 

arzędo- spGdU 
z których mają być dostawione urzędowania urzędo- spędu 

z których mają być dostawione 

wania do przeglądu konie, muły i osły. komisji wania do przeglądu konie, muły i osły. 

:¼,lipca br. ul.Lipowa Mi 1sto Leszno,gm. Gronowo, Nowawieś, Strzyże- Klon6wiec I I. lipca br. Gminy l(lonówiec, Augustynki, Goniembice, 

ogoclz. 9 wice, Wilkowice, Zaborowo, dw. Antoniny, o godz. 9 Gronówko, Markowice, Murkowo, Smyczyna, 

rano Nowaw e5, mit'jsc. niesarn. Borowakarczi:na, rano Wyciążkowo, Zakowo, Nowe Zakowo, dw. 

Gospoda, Grzybo~o, I !enryko_wo, La~oc1ce, Goniembice, Gronówko, Koronowo, Wyciąż-

Mar) s1cwic~, No"."'y~w,a~. Slrtclmca, '!'ym1anka, kawo, miejsc. niesam. Bożapomoc, Janopol, 

Winiarka, Wilko11s,ie, Zaborówko, Zamec,ek. Murkowo Nowe. 

4 Hpca br. ,\liasto Rydzyna, gm. Jabtona, Kaczkowo, Kłoda, Włoszakowice 12. lipca br. Gminy Włoszakowice, Bukówiec, Dominia,-, 

o godz. 9 Moraczewo, l'omvkowo, Roięczyn, Tarnowaląka, o godz. 9 Grotniki, Niechlód, Sądzia, dw. Niechlód, miejsc. 

rano dw. Jabtona, l(ł0d~,. Moraczewo, Roięczyn, rano niesam. Mścigniew, Ujazdowo. 

Rydzyna-Zamek, n11eisc. mesam. A_ugustopol, 
Gminy Wijewo, Brenno, Miastko, Potrzebowo, 

Bażantarnia !zbiska, J unoszyn, Książęcy las, Wijewo t 3. lipca br. 
Kaziróg, L~sotki, Tworz)min. o godz. 9 Zaborówiec, dw. Potrzebowo, Zaborówiec, miejsc. 

,Alce O miny I worzanicc, Przybl!}, Robczy_sko, Paw- rano niesam. filipowo, Radomyśl. 

&.lipca br. łowice, Dąbcze, Marianowo, fworzank1, Przybm, Gminy Gołanice, Jezierzyce, Male Krzycko:' 
o godz. 9 dw. Pawłowice, Tworzamce, Oąbcze, m1e1sc. Gołanice 14. lipca br. 

rano niesam. Granicy, Małydwór, Maruszewo. o godz. 9 Wielkie Krzycko, Nowe Krzycb, Zbarzewo, 

Jlitnolewo Gminy Mierzejewo, Drobnin, l(ociugi, Krze-
rano dw. Male Krzycko, Zbarzewo, miejsc. niesam. 

6.'llpcabr. 
Daćbogi, Salinki, Zbarzyk. 

o godz. 9 mieniewo Lubonia Oporowo, Oporówko, dw. 
Bielawy, Bry lewo, D~obnin, Mierzej_ewo, l.ubonia, 

rano Oporowo. Bogumiła, Grabowiec, Kałowa, Swit,cii;howa 15. lipca br. Miasto Swii;cichowa, gm. Długie Nowe, Długie 

Nadolnik, Tadeuszki, Zbytk1. o godz. 9 Stare, Lasocice, O~ody, Piotrowice, . Przybf-

R6rzno Ommy Uórzno, Belęcm, Belęcin Nowy, f'ran- rano szewo, Trzebiny, • ilkowo leszcz., Trzebinur 

7, lipca br. 
Nowa, dw. Dluf,ie Stare, Przybyszewo, Trze-

o godz. 9 
kowo, Garzyn, J-lersztupowo, Boiamce, . Kar- biny, Wilkowo eszcz., miejsc. niesam. Długie 

chowo, dw. Bojanice, Oór~no, Garzyn, m1eisc. Stare, leśn. Karolewko, Mądzin, Smyczyna, 

rano niesam. Wygoda, Goruszk1. Trzebiny-Wilcze, Zagroda. 

lwier"yna 8. lipcabr. Gminy Sw1erczyna, _Wojnowice, __ Klesz~zewo, 
dw. Swierczyna, Woinow1ce, m1e1sc. mesam. 

'l godz. 9 Brzostownica, Chmielkowo, Czarnylas, Sw1ęto-
rano slawki. 

{Is~- IO. lipca br, Targo- Miasto Osieczna, gm. Drzecz~owo, Grodzisko, 

o godz, 9 wlsko Kąkolewo, Łoniewu, Trzebama, Wołkowo, dw. 

rano Dobramyśl, Drzecz~'?wo, Jez1ork1, Kąkolewo, 
Osieczna-Zamek, m1eisc. mesam. Berdychowo, 
Kopanina,l(owale,Olejnica,Raduchowo,W1nmca. .. . . 

{!~ AGI: Miejscowości te, które w powyższym planie nie są wymienione, winne dostawić do przeglądu konie, muły I osły do naJbhzszego mie1sca 

ur~owania komisji. 
Leszno, dnia 27. czerwca 1922 r. 

(-) 



praso" any dobr suchy. 

Paul Oel~:,,er nad., 
L;iawl~ Wensk!, 


